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Pogrom wcaych speluneK w Warszawie 
m &* m 

Wczorajszt łMtfWzenłt S ^ n ^ r 
Selm udiwiW 
dwuprocentowy 

od obrotu 
rraoeit tzyfrto iifCmry o pUHOM 

Nt wczorajszem posiedzeniu! Pos. WtertbUki 
SeJPftu, po załatwieniu 

I 

<2w. L,-*) 
forroaJ- {dowodzi, *e w Httitoti *w*ł-

5oici wstępnych, przystąpiono i ćpania dro*ytny f rozwodu 
do tmciego czytania projektu kooperatyw oraz zbliżenia wy-
pjtawy o podatku przemysło-

Ponieważ dó trzeciego cay-
taaJe zgłoszono poprawki mie­
dzy hmemi do aH. 14-ao, o w -
lo potef Dtamend zabrał glos 
Aa atasadnienia wniosku, do* 
tycaajcego dwirproccntowcm) 
podatku obrotowego od skra-
46w nartawych wieakkb pcacd 
'tfefeiarstw. 

Projekt rządowy, zarówno 
tek achwala komis)? zajęły 

praadaofbiorMwo mole mleć 
tylko Jodna składowało towa­
rów, wyłączona od podoftiego 
obrotowego podatku. 

W drwalem ctytaniu Izba 
przyjęła wniosek posła Wterz-
biefieoo, zwalniający wszyst* 
tle atłady towarowe danejro 
ikhóa Irartowego od podatku 
obrotowego. 
/Poseł Dtąm**d w prz&tó* 
Wtenra o podtofr toto) socfc] 

3wa5e7pow2lctel YT^rHerąl 

_ ~ - • * • • • • 

(Telefonem z Warszawy). 

a p a l i M l a w i B M B i i M a w M niskim 
w a^aiaa|Bjfi 

DfVint ski 
totyt ł alefv 
pwitetwwweoi frtarre btiJwww ta 
diostad transatlantyctoc) prre 
uJ. Chmłcrnci, tdemaakow^ana 
praea wic*oraja*a prasę wy* 
woiafa umonut zatoteresfr* 

twórcy do spożywcy ltty, aby|wanto na,mieście. 

przemysłowego, ku tołerowne rtaduiyda kliki, 

laty Md timuł aa-

zakladó%' przemyito* 
stanowisko, te kaa4e wlelkteJ wyra kyty twaMone o4 aWit 

ka. 
Po pra4«twiaoiacii poełów; 

Prtte9tisłriaav> Uw. L. N.) 
Paotan. (P. *. W. WleraMc-
kieero (Zw. L. Ni.ł i retriiee nt* 
U#er*a flMa. Osieckie*? #riy-
staolaa)o do gJ 

icrzyknikl dowodxa.ee obo^etz»-
gro miecterpłfwienta WOMC 
tyci wywodów. 

Dr. Bltaaa»d: Prmts Pana 
Hairxalkat o ocfrryc P̂ tĵ d 
v jrkrtyknikami Mhyrn brak 
^ • n ! portoma. 

Marszałek narwotale wykr»S^ 
hriacyck poalów do spofcoju. 

ZaHera ftos poseł Wten> 
Mckl i broaW uchwały drogt^go 
oyuaia swojego wnlostu, 

pos, Pącaka, *fU*lwk Pptit-
nowKmie, abr %k s«m^ obawtu 
przekazywano na b&Ę praetsy 
stawo»faaikU»wa> 

.Następni* w osobnym K|B~ 

w trzcekw ocyfą, 
^ Ołosowanie prrez drawi 
^powodowane Mwątpfi woiefca-
ati 

że winę 
tiaro, 

stacji, Afeksandra Bailtowskże 
to—szwagra i aastency p. StnMm> 
scera—zaopatraone*© w fah>zy 
wy dygowi rrstynitra erai see 
rtf» fch isatclitdw na eMekcaai 
pao-stwowmu pT36eiitawlaia> 
cym dzi$ wartość ponad W&i 
miiłar4dw mrek iwłskłck 

Osoby, pnnjryłądaiaoe 9h 
ska działalności tych sanów frż 
oddawna i szeptały aawk u û  
cfta ie coś źto się ekieie wfttoHlnei maslczriemi ,zabtei?ami dr 
rac btriowY raaitotacM. Pode^ 
rzantm sk wydawano nabrwn-
nle nierianwiwloi siemsWeh i 

nych. JeMł 
iesecne^ * tńt 
szane, 

przez p. Starimiera wysoce 
krzywdzących ^karb oaństwa 
torniw z amervkańskiem kon-
|oVfi}ttm „Radiocorporatłon", 
ktr)ra jaź sit? zaopiekowała sej-
in>wa komisja śledcza, to nodej 
rtwia te wydadzą się ztipelnfe 
ttzasatfniontmi. 

2 zadowolenie^ korminikok' 
my, że dalsze losy teł skandali* 
ctpei afery ujęła wczoraj w 
swe ręce prokuratura. Może­
my Wfcc być snokofti, albo-
wieni, usiłowania zatuszowania 
Bftdtrźyć, czynione orzez dzier-

gżących w swych rekach kiero­
wnictwo rpdiotelesrafją w Pol-
see. śptfzjy na niczem. 

Of^crrłe, kiedy iakrv orzeina-
wlaja. już' sarnę za siebie, mini-

jlt^rttftl poczt i telegrafów win-
ttno wreszcie otrząsnąć sie z tto-

tychcźa<?owe(ro stanu bezwła­
dności : hynnotycznei, wywoła-

Bałktt Cwląttany spekulantów 
ftie radosne wyniki 

TatMlapq> aattkówa trwa w całaj 
pełni 

Zamtait #rzya#a#aa^ bofactw paafcarzam, iłtlcłe iattk 
PM wanIM IHafwtowla 

Przed taty, wszystWe gospo­
sie nołskle krzatafy sie o tej po­
rze nad przygotowaniem <włe-
coneyo. ale przed laty nie było 
na świecie paskarzy. ani łudzi 

mdlejących na ulicach i «łodu. 
Powstnymartie sie od żaku 

pów świątecznych przyczyni 
słe do opamiętania chciwych 
paskarzy. 

Mąbuze — p. Ątąl(ni?era i doko^ 
ciyć rozpoczęta energicznie 
przez p. ministra Moszczenskle 

mie^kicłiiprfez M N cło HkKkkiko sanacje blotka radiotcleera-
mm Je&tćac nłeaoyt jgmo^ifcfm^ w *i*rzć budov.-y przy 

tn^ai Chmurnej, które zaszargało 

tekn^ralf wt)hkiei. 

ii 

-karciarz 
MMway i aWMtfem 

mTSSm» Mrylskieao 
m «|l»niMi«v 

Hi woorafetem poste4a^|A 
mmCkm komisji skarbów^ 
tmdiatowei odrzucono dodał-
Kowe pcowizorjwn budżetowe 

Urti 

' """„̂ jgjjj 
. . . panie s, 

lytn tyyo- j f fee 

$ * # f } t t ó r e 
zeszły, napotkały na 

wydeio«t 

podziemia 

sci 
w mi w 
przeHcie 
To osy-

stc ziemi jest W^o|rO' 

na rxnvn?izifcHł wf̂  

nnn^rn jnejscu, co 
Habfłta) zatamowało. aa oierw^szy kwartał 

roku. t , , 
PM* izoi pawi H^iatkó we 

stało słe -Jii W flWtt^m i 
dniu c i c h w l M a ^ l ^ Sejm. 

Nowa rwydastwa f W l a f | i 
Ktm^fwiNI wrt>f}#w MWM|I A "*' 

PARYŻ 24 i (PATX - fJa obrn^MIwyct lfkrc» al^w. [cz^tfe, i te wcale ttisadnlone, 
wczorajsiem pootedzeniu teby; Uwara ta ^ * S f i f i ą noŵ a ze nie tu koniec korytnna, fa<n>; 

omawiano prowizoryczny bud-; interwencję posła Bwbona, na ie szukad ffo trtaba td^ełn-

[*t6rym widać ro*eał iNmdś 
c l K*o<Mw. Istnfcfe 

aet aa ̂ - ^ - ^ 1 Iffltftlafflr* 
:<it>owiadahic na wnioseK so-| 
tjai&ów, dotycząca . fłysj^fl 

odpowiedź słoty w» 
w^stedscnki kofn̂ łPil nnafrysowajt 
x>cźem izba bedzfe mocra orno* 
fńt sprawozdanie komUli w ttmm 
i?rBv i*;. Komunista Berthon 
^stwierdiit ze odpowłedź Potn* 
<*ri*, je* 4v4»«|*clp*. 
-<cti sowach w izbie •**" 

ux rrmr 

gwałtowna artawaw 
>t'vcr.em Poincare, w^ród . 
^om^łm^ch oklasków. 4o łrtwH wlzorvc«ny na kwiecień i mail. 
'rych nłc przyłączyła sie tylko 
k̂rajna lewica, zaznaczył, JX\ 

.•niektórzy pogłowie kgaiunJafl-
^xi\\ Dowtrni zdawać sobie Jpra 
*e t î totn«?o 7naczenia Ifrarków. 

Sztuki fk^\tmH& 
^Wmfw faTaV^w ^ww^p^W^prlwT^^"PW^pT •^^B^W^BT 

ttiftaty wi 
aym w \Va 

\ycebi 

ktAra l^nni^^^eWnTtónłe t^[d^i dał^ zdafe się ffdełet 
repffkoV.̂ ł. -" W#ftd orófnel Wu*~ii 
rrjawy z^wf^»nb posłodzę- ^ 7 , * ^ ^ , ^ 4 uw_i 
nie. Po pmrw^K^1Srtr>on I Wazato pry_M>jfr_ # k t tg j 

V!a<łezvr, łe W ^ a ? o » r a > r ' y y f e l ^ Ł
ś d ^ t o j f > ś ^ ^ 1 

rydent tzw ilfwkriftiŁ lt " * * » « & ' wnwlco«za<aPwW 
railrwe^0A9a ,zl3fetaVc^rti^^a^^ 2 

M 
i zaznaczył ze zajście uwaia nn»tałoby mieć wylot attpetalpfta tólsźy, naturalnie od Maai-

ds^skretny, przed oczyma Indz-allkwi 

hrenie dysWoal' nad m y a ^ a J f c S S a ^ \ ^ v ^ « * ^ i c ^ c o w 

ifeim btidzetowem został WrTfc^iWWle.itlstniwcy obecnie o-

mi przeciwko 61 bKłatt o r o - j ^ , T t 2»»dke m o ^ b T bar­
dzo łatwo wyjaśnić zhiulawszy 

Warszawy), 
dottad^ft piwnice sejmowe. Po 
zopfafc do wyjaśnienia kwestja 

lerp kierunku, tó^cego ku 
w t o w i . Otóż J. to zostało 

Już zWSarie, przyniosło iednak 
do pewnego stopnia 

fozczarntwUnanf, 
Pokazało sie, że o klOcana-

ra przejście zupełnie jwjetioili-
a ia. Jest to mianowłolf młPno-
wobudujacego sit? domu, które 

AtrakCfi wtzomu sportowego 

Na wnikano* przyjeżdża 
da Warszawy Tdrekves 

i aWdattsztu 

Zamiast 
^Nemzcti S. 
Warszawy, 

•autora t w a watia z .Polonią 
(Tetefonem z Warszawy). 

zapowia^alanwfo nymi wynikami, uzyskanymi i 
najiepszemi drużynaini rtiszpa 
nfl. metropoUi footballu śwlato-
weto. 

-BedJłamy tedy mieli spo^ob-
noii ockadać drużynei w pełnem 
tego stówa znaczeniu europej-owa 

Q.m prftwywa do 
wedlu* depeszy 

wv stosowanej! dfe zarządu „Po-
lonłł", teden z naWpsztch kłn-
bow budapeszteńskich „Tórek-
ves S. Cw, Wdry loaefia z ml-
situ** ażo|tt»/ eWa. aoołka^tajska* w kl^iei ^kładzie wyataw-
cirHa 1 i i kwietnia. ' *]ła ffzef repreżentacytól tracze1 

TOfeky^, zntfny w Waraa* 
wie z sympatycznej wttyty o-
biegfeirt rW«, w tytn sezonłe 
osła^n^nttOywała terrn^ i po­
szczycić sie może tenomenal- 'nu wiosennego. 

mm MJM& reformy rołnej 

We^er: Haios, Hlrtek"i Wetsz. 
Zapowiedź tych meczów wv 

woła niewątpliwie sensacfc * 
oba widowiska beda ck>u sezo-

jdi^eie ocemcntcrwwry i oteni-ii*0 fundamaHy iagl»łtra^daio 
brtwany Wadrattrwyotwótyfweszły w loch, pozostawiając 

ffcdynie rodzaj dużei szczeliny,! 
przez która niepoddbfia sie 
praaoianM; Wobec teso na tern 
noaapAbwaróa narazie przerwa­
no. .v4K bchm^piaJeziono staro­
świecki /'kaocluch na fyttrn i 
resztki ebwtwJałego 

damskieto trzewfcata, 
Odnpśne czynniki sprawa te-

KO talenmiczeao lochu jeszcze 
sie P*e zainteresowały. Sprawa 

W eeJoliższych dniach wpiy 
nie na Radę ajiaistrów nowy 
proiała ustawy o młoonk rol­
nej, która to aettwa oea^ywiicie 
zaruihtle dotychczasowa refor­
mę. 

Wedle te?o projektu, parce-
iłQW^M<hfn^affi^aws2ystkiem 
mafetKi pansmowe i donacy*-
ne, dalej domeny by.łych 

pąntyących n i s t w zaborczych 

A Przymusowemu wykupowi 
I > $ p o \ Ś ^ f S ; t k t ó i żle za-
(rospodarowane, ponad 30 ha 

jobsrary, leżące na peryferiach 
miast które -to* r 
być by jogjty aa 

crunty zaMe 
i maM»dowe; 

ponad 60 ha w okrefach prxe 
myślowych. Wogóle w całei 
Rzeczypospolitej mog* być 
prsyraasowo wykupMone ob­
szary ponad 180 ka; ponad 400 
ha we wschodniej Małopolsce, 
w byłej dzielnicy pruskiej, na 
kresach wschodnich i Wileń­
szczyźnie. 

Sprawa debr martwe i reki 
ze wzgiedu na toczące się ro 
kowania w sprawie konkorda­
tu, nie została Jeszcze defini­
tywnie rozstrzygnięta, 
Jak dowiadujemy sie, w zwiaz 

ku z powyśstym projektem 
rozpatrywany jest również no­
wy projekt ustawy o finansowa 
niu reformy rolnej. 

strątii. Sklep powinien być Jed­
nak zbadany. Można to usku­
tecznić małym nakiadem. mia-
nowteae przes rozszerzenie o-
twom okofc krawędzi wspom­
nianych fundamentów. Poea ni­
mi droga byłaby otwarła, zdaje 
sie, ai do Belwederu, 

mm *ą tłaM****,* ** 
l^arUwaaa aa 

KRAKÓW, 24. X - (AW.) 
# sprawach /wiązanych a 
testem uczniów Akademii sżl 
ołeknych wyjeżdża do W l 
wy specfebia deleracia, zlożóha 

czlofilców komftertj wykonaw 

cycimyćpók 

[beftpofcocie w WantawnToła- \ 1.000 ludzi. 
zah sk wiosna i slońće. U o 

1 ba bezrobotnych z dnia na dzkti 
naczel.jsic zmniejsza, znajdaj^ sobil 

jontaracc nktyfko przez Ut^ądlbia^w 
zo-1 pospądntctwa pracy afc ł ^ • J ^ i g . 

JO$ Ąka-1 ważnie. ! ZTtkwfdowanie 

bezrobocia 
Dzti otrzyma obiady, około 

Na razie zmitiej* 
szone bvdn. porcje chleba do 
ćwierć funta, za* w wielki 
czwartek .hiż-wo^ółc wcale o-

wydawać sit- nie b<-

, _ pornocy Ula ( . , BoA^^ai IW* 
Stodcóo, wobec tego obiady c f l a l ^ ' ^robotnych będzie ul*a ^iBlew J^««wt^ nmt itw. 

itf^orau-J robotnych, maja. być w naWżr] skarlu państwa/ 

I flEŁDY 
(Tekionem z Warszawy). 

Afc. 
wphrt* p«atą**we 

Bd^l ipg , 

fury* ?9J& 
•x 

Pokk* Ndu 9aoe. 
(Uętiocic* $00000. 
Mttaik • eawo. 
P«m«QST 3O0O0, 24500 
Ct |MiU 105000, i(MO0O. 
Mołrwiów IOD00, MS900. 
R*bt SelMtkJ 34000. 
L ZW«ł«w»ki 109000, UOOOO, 

N«a«l 21000, 
Stb I Światło 989? 
Ckoiorów tóOOO. 
OMfewice 70.000. 
Stfcft* 17000. 
fUfc 1MO0. 
Cmietów<200a 

—ery** — - : -

!»*% Wfc pn*m.O± 

War. Tc 

K^Swii i SJtt 
.SlarwbowPM^-1 

. fjgfljj^ 

We wczoraiszem ciągnieu'. 
MHJofiówki wylosowany ao-
stal Nr. 

4.3*144* 
Mfljonówka ta ze&tała spr^c-

w; Uraodzk pocztowyłh 
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KRATKI SĄDOWE 
Zdrada itaim i kemaalai 

Cłęlka. niemal beznadziejna 
była dola polaków w Rosji od 
chwili przewrotu bolszewickie­
go. Przede wszys.tkiem rząd so­
wiecki, słusznie zresztą, patrzył 
na nich nlepewnem okiem, lako 
na „Małych", PO wtóre, pomi­
mo cale) awersll w kierunku 
owego rządu musieli słe z n|m 
liczyć, Jako z posiadającym wła 
iz«. Po trzecie, zwłaszcza od 
chwili ogłoszenia przez sowiety 
nasady: Kto nie pracuje, ten nłe 
je, — zmuszeni byli dla urato­
wania żvcia służyć temu^rzą-. 
dowl, bvł" to bowiem Jedyna 
praca, zapewniająca to mini­
mum egzystencji, poza ktorem 
była Już śmierć Kłodowa. 

Co było począć? ..Głód nie 
ciotka", Jak mówią rosjanle, to 
tez bracia nasi bronili słe przed-
tą „nie ciotką", przyjmując po­
sady od rządu sowieckiego. Był 
przecież czas. że cala ludność 
Rosji, poza włośclaństwem, by­
ła na służbie u sowietów, które 
uływall głodu Jako potężnego 
frodka agitacyjnego. Nie chcesz 
pracować dla nas, to gin z gło­
du, nie chcesz glnać. to pracuj 
dla nas. Tertlum non datur. 

Wobec tego, czyi można po­
tępiać tych z pośród braci na­
szych, którzy dla uratowania 
żyda swego 1 swoich bliskich 
sali w peta niewoli sowieckie). 
Czy można Im to nawet rrrieć za 
tle? Czy można pomawiać ich 
o sprzyjanie sowietom? Gdyby 
kto* na pytania powyższe 
chciał odpowiedzieć twierdzą­
co, to niech nie dłużej niż przez 
miesiąc zgodzi sie być na ów­
czesnej kuchni rosyjskie), niech 
lad* kotlety ze zmielonych od­
padków ryb suszonych I pod­
płomyki z łupin od kartofli, a 
wówczas napewno zmieni zda­
nie. 

W tych dniach na ławie oskar 
żonych w sądzie okręgowym 
zasiedli po. Przymorski. Pest-
kowski i Szlezynsrier. odpowia­

dający z artykułów 10S-go I 
126-go kodeksu karnego. Pier­
wszy z nich brzmi: 

— Winny dopomagania htb 
sprzyjania nieprzyjacielowi w 
Jego działaniach wojennych lub 
Innych wrogich działaniach bę­
dzie karany cleżktem wlezie­
niem terminowem. 

Drogi zaś głosi: winny n-
działu w zrzeszeniu, które z wie 
dzą winowajcy postawiło sobie 
iako cel działalności obalenie 
Istniejącego w państwie ustroju 
społecznego... będzie karany 
cleżklem wiezieniem termino­
wem. ^ 

Słowem zdrada stanu oraz 
zamach na Istniejący ustrój spo­
łeczny. A Jednak tych zdraj­
ców I komunistów nie bronią 
adwokaci Duracz, Dytrowski 
I t. d. Na ławie obrończej za­
siedli adwokaci Nowodworski. 
Okręt i Łukaszewicz, co do kto 
rych można być pewnym. Iż nie 
będą szukali kariery, czy ma­
jątku, broniąc szpiegów I komu­
nistów. 

Ale bo też sprawa ma zupeł­
nie specjalny charakter. Pow­
stała ona na tle działalności 
oskarżonych na niwie szkolni­
ctwa polskiego w Rosji po prze 
w rocie bolszewickim, a wynl 
kiem Jej będzie. Jak przynaj­
mniej spodziewają sie oskarże­
ni, zupełna Ich rehabilitacja. Ja­
ko dobrych polaków, który na­
wet w piekle bolszewlckiem 
służyli, o Ile była tylko moż­
ność no temu, sprawie polskie}. 

Sąd okręgowy w składzie: 
Krasowski. przewodniczący, 
Grzybowski i Skowroński — 
członkowie, przy pprokuratorze 
Wójcickim, postanowił na je­
go wniosek sprawę odroczyć z 
powodu niestawienia sie świad­
ków oskarżenia. Charaktery­
styczne. Iż wniosek ten nie spot 
kał sic z żadnym sprzeciwem 
ze strony obrony. C— wleź. 

0MUZK11 DZISIEJSZEJ WARSZAWY 

Przemyślny pan Inżynier 
Podstawowym czynnikiem 

tak BteusUimych dziś zatar­
gów na tle młcszkairfowem sta­
lą sfe zachłanność przekracza­
jąca granice nawet Jaknajdalej 
posuniętej wyrozumiałości. 

wlsko uderzające szcze­
gólniej niemiłe w pewnych sfe­
rach] Inteligencji, gdy w grę 

_ bynajmniej me potrte-
erjalna, tocz najzwyklej-

tannośc I chciwość. 
dla stebte, wwysU 

rnąć, wszystko fJlęSć, 
sie z przesytu miało nie 

dostać. 
Ludzie, którzy z racji kultu­

ry sirej. zdawałoby słe powin­
ni przodować etycznie, ujaw­
niają nietyDco oschłość serca, 
lecz wprost okrucieństwo. 

Jakie często słyszy ślę o 
rożnych pobożnych I świato­
wych damach np„ które; po­
zbywszy sie drogą nieprawdo­
podobnych szykan ubogiego lo­
katora, wynajmują następnie 
kokotom pokój, ściągając z nich 
po kilkadziesiąt tysięcy marek 
haraczu dziennego tytułem ko­
mornego. 

SpMbuJcie tylko powiedzieć 
takie! reprezentantce dulszczyz 
ny, liż w rzeczywistości cią­
gnie pyski z nierządu 

Sp|rawa o obrazę czci goto 
wa. 

Podobnież obraziłby się 
śmiertelnie i pewien Inżynier, 
powiedzmy narazle P. X., gdy­
by mu powiedziano, iż mimo 
poważnego stanowiska w śwle 
cle, y/ istocie uiawnla tenden­
cje lichwiarskie tak wyraźnie 
charakteryzujące współczesne 
„mortuMnsanlty". Iż warto-go 
namalować w obrazku „Kurje-
ra . i 

fHremu o. Inżynierowi, zal-
mniacemu kllkunokofowy lokal 
w Utracie, uśmiechnął sie los 
przyjaźnie. I nie dlatego, że 
otrzyjmał poważne stanowisko 

! kierownicze w Warszawie, 
lecz z tej racji, że ze stanowls-

. . * itn fte^łi^i™,*} 

Spadek amerykańskiego Krausa 
Ha zostawił po M M * Wil iam V«n«crMtt 

Według niedawno dokona-' 
nych, ostatecznych obliczeń, 
zmarły w lipcu 1920 r. mlljoner 
amerykaóskl William Vander-
Hlt zostawił po sobie majątek, 
sięgający zawrotnej sumy 

M I pół milionów dolarów. 
Główna cześć tego najwięk­

szego ze wszystkich znanych 
spadków przypada na dwu 
synów Krezusa amerykańskie­
go. Córce swej KonsiHi. Van-
derbllt ofiarował pięć mlljonów 
dolarów, jako wiano, gdy wy­
chodziła zamąż za księcia Marł 
borough. Z posagu tego wy­
płacona jednak została tylko po 
Iowa, gdyż małżeństwo Konsu-
eli nie było szczęśliwe I mał­
żonkowie rozeszli sie po krót­
kim przeciągu czasu. 

Nowojorskie Metropolitan 
Museum of Art odziedziczyło 

oo śmierci wielkiego bogacza 
jego 

słynną gaterie obrazów. 
wartości miljona dolarów. Mię­
dzy tymi obrazami znajduje się 
Jeden Rembrandt, jeden Oains-
borough, oraz kilka dzieł Hol-
belna, Keynolda 1 Greuza. 

Stary Yanderbflt zostawił je­
szcze po sobie ogromną Ilość 
objektów najrozmaitszego prze 
znaczenia, przedstawiających 
wartość bezcenną. Miedzy ty­
mi „drobiazgami" najznaczalej-
«zą pozycje przedstawia staj­
nia wyścigowa mfMonera, któ­
rą oceniają na 500.000 dolarów. 

Tak umierają Krezusl amery 
kańscy. Po śmierci Ich trzeba 
trzech lat, by obliczyć pozo­
stawiony majątek, który w wa 
mele polskiej sięgałby niezro­
zumiałej niż cyfry nie miliar­
dów, ale blljonów. 

kłem tern wiąże sie piękne mie­
szkanko w Warszawie. 

Piękne mieszkanko w War­
szawie, to Już kariera, mogąca 
uszczęśliwić człowieka. 

Lecz p. inżynier — powiedz­
my narazle X. — chce być dwa 
razy szczęśliwy i nawet nie 
chce słyszeć o pewnym swym 
koledze po fachu. 

A szkoda, bo człowiek to wy 
bitny, zamierzający ku chwale 
rodzimego przemysłu rozpo­
cząć działalność na tern polu. 

Trudno Jednak pracować, 
gdy się niema dachu nad gło­
wą. 

Rozumie to właściciel domu 
w Utracie l wobec tego. że lo­
kator ma już Inne mieszkanie. 
zgadza się na jego miejsce 
przyjąć bezdomnego pioniera 
przemysłu, odstępując mu. nie 
żądając specjalnego wynagro­
dzenia lokal w swej posiadło­
ści. Lecz w tym momencie 
wysuwa się na widownię do­
tychczasowy lokator. 

— Ustąpię z mieszkania — 
oświadcza krótko I węzłowato. 
— lecz muszę otrzymać milio­
nowe odstępne. 

A tymczasem bezdomny kan­
dydat do lokalu, tulą się bez­
domnie I klnie potworną chci­
wość, a wraz z nim Irytule się 
słusznie 1 bezinteresowny wła­
ściciel domu. 

A. powiedzmy narazle. In-
*ynter X,. ,.au*oclilni" na cu-
tlrem podwórku, oblicza r.yskl, 
jakie mu da spektitacyjka mie­
szkaniowa. 1 nlo przychodzi 
"iu ra myśl. lak ł?t"-o można 
•sie przeliczyć, bo karlydat nie-
"Ierf7v niema, a innemu wła­
ściciel lokalu przepaskować 
"le pozwoli. I <rdy ostatecznie 
spr?wa oprze sie o sąd tak czy 
owak, trzeba będzie z marze­
niem paskarskiem się rozstać. 

1 rie będzie ani pieniędzy, 
ani oplnjl. 

Eli. ludzie. ludzie — niby sta­
teczni I porządni ludzie... 

K. 

Albumy fotograficzne przestępców 
w Urzędzie śledczym 

W laki spos6b poszkodować 
poznają przestępców z folcorafij 

Crafcawy eksperyment 

Do obsługiwania publiczności 
poszkodowanej w ten lub inny 
sposób przez złoczyńców, wy­
dział rozpoznawczy Urzędu 
śledczego posiada t. zw. dział 
fotografii, zwany popularnie 
„albumami". 

Nazwa to Jednak nie zupełnie 
ścisła. Prowadzenie albumów 
fotograficznych zostało zanie­
chane już. w roku 1916 i od owe­
go czasu albumy iuż nie istnie­
ją. System albumowy został 
zarzucony. Jako niepraktyczny 
i zawiły zarówno dla — blicz-
ności, jak I władz śledczych. 

Odszukiwanie bowiem oo-
delrzanego Indywiduum odby­
wało sie w ten sposób, że Inte­
resant całeml Rodzinami prze­
glądał jeden album po drugim i 
w reszcie opuszczał Urząd śled­
czy, rezygnując z odszukania 
przestępcy. 

Oglądamy szereg starych al­
bumów, wytartych, wyśwlech 
tanych brudnemi palcami. Kał 
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starych albumach. Obccnli 
ciągu dnia przesuwa "?i" o 
200 interesantów, podczas 
dawnie! na załatwienie tvli 
teresantów ziiżvtoliV kilka 

W katdei «7.iM|adzic miesi 
się wszystkie rodzą ie nr, cą; 
ców, posiada lanych ten 
kclor włosów, wzrost, wift' 
narodowość. 

Porządek, w k>kim ułożone 
są w takiej szufladce fdtn̂ j-̂ fio 
nie Jest wcale przypadkowy. 
Każdy złoczyńca posiada o|-i-
bną kartę z dwo(nn fotografiami 
w różnych pozaCli z ndcisliafmi 
palców lewel roki. ora' rp|o-
wodcm. Fotografia zaomt^żo-
na Jest ponadto w numer, iiod 
którym w re!estj-ze można zna­
leźć bliższe szczegóły o właści­
cielu portretu. 

Karty ułożone są 

w następujące! kolejności:! 
bandyci, kieszonkowcy, c 
doliniarze, mieszkaniowi ( 

dy Interesant musiał obejrzećj wtaznlcy. szprirjRowce, lip, 
wszystkie twarze, przełożyć |rze, pajęczarze^ włamywjn 

Dziecko m klatce tygrysa 
fttrcąsający wypadek w ogrodzie zoologicznym 

Frankfurcie nad Menem 
ył się niebywały i wstrzą 

lek. 
sjszym ogrodzie zoo-

nym kilkuletni chłopczyk 

wciągnął je przez sztachety do 
wnętrza swej klatki, 

każdą stronicę. Ale tak było 
dawniej. Dziś dział ten został 
zrekonstruowany I udoskonalo­
ny tak. że stał sie 

wzorem dla urzędów śledczych 
w całej Polsce. 

Albumy skasowano, zastepu-
|ąc ie t. zw. portretem pamię­
ciowym, mieszczącym sie w 
dwóch szafach, podzielonych 
na 81 szuflad. Portret ">mle-
ciowy obejmuje trzy rodzaje 
typów; europejski, wschodni 
oraz kobiecy. 

Kaldy typ posiada szereg 
szuflad, w których rozmlesz 

pomoc dozorcy, który w ostat-
, _( _ , njej chwili spostrzegł co się 

długim prętem drażnić'dzieje, nieostrożny pogromca 
tygry(sa. znajdującego się w tygrysów.byłby leffł bez życia, 
zamknięte] klatce. Trwało to l Wydobyty z klatki długo nie 
dość 1 długo, aż król puszczy | mógł przyjść do siebie, jakkol-

Gdyby nie' natychmlastowa^ono fotografie według wzro-

zerwał się na nogi I Jednym, su 
sem znalazł się przy ogrodzę 
niu. (W mgnieniu oka porwał 
wyciągniętą rękę dziecka i 

wiek nie doznał żadnych obra 
żeń cielesnych, prócz potłucze­
nia. 

Ipiataitaj 
Powieść awanturnicza, oanata na Me 

stosunków warszawskich. 
anaa 

A N O N I M A 
STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI 

Dwaj arayfaciała, kaattaa Ren I M n J*. 
r»y Oatraaki. prx«cbod*ac w motrr *U*m\ (Ha, 
tiowtkiaal mtljtttU krtyt. • v dnrflą aotaa 
•jrriłi m • l u b twmn kobiacą. wyŁilyikmą t p o . 
sen. trwofL I n n U (»*"k atmąfm « taj • • •») 
leknibie. PoumkiwuU aa » ! • ! •« . kia była 
UftmnicŁm kobWte. wołając* • potnoc, at* iatj n. 
nltitn. W owłc gotony •etawł ajnaj! ta aaa« 
twarz w aad*. NaatąnMpt aala R*n otraymaw. 
ary roakai wyfaaaa «o Lwwra, • • • ł eB Waraaaw* 
a Jany prowaoaaa wywłaj aatlatąi «N • • Ctaną 
Daną a Loara* i tdfafec tą at aa Pe««aU, w ta-
faaaaJczy apmob prupadL 

— Widzisz — rzekł do Roszą — Jak tatwo 
podrabia się dokumenty rządowe. A teraz po­
wiedz mi do koi»o były adresowane papiery 
przez ciebie wiezione... 

Rosz podał adres, a Oryl dobywszy wiecz­
nego pióra zaadresował skrupulatnie kopertę. 
Poczerń spojrzawszy na Roszą rzeki: 

— Wiem, co myślisz. 
Istotnie nie jest to w porządku... Adres po­

winien być napisany 

Buty tańsze, trykotaże tańsze 
(Telefonem z Warszawy). 

czną od dzisiaj. Związek kup­
ców gałęzi pończoszniczo - try-
kotażowo-dy.iar.el obniżył swój 
cennik hurtowy w ten sposób, 
ii nadwyżka 125 proc. do zasa­
dniczego cennika z dn. 12 lute­
go r. b. tej gałęzi handlu obniżo­
na została do wysokości 100 
proc. Cennik obowiązuje rów­
nież od dn. 24 b. m. 

Urzkd starszych cechu szew­
ców achwaHl obniżyć cennik o 
bowiązujący w sklepach z ebu-
wlem I-ej kategorii z dn. 12 Mar 
ca o 10 proc., cennik zaś II1 W 
kategorii, oraz cennik burtowy 
zdn. 22 lutego obniżyć 6 5 
proc Nowe.cenniki zakonami 
kowano oddziałowi walki l li­
chwą 
23 b. 

komisariatu rządu w dn 
[ffl.. obowiązywać zaśj za-

. na maszynie. Na koper­
cie powinna być wyciśnięta pieczęć urzędu... 
Tak. tak przyznaję cl zupełną słuszność, ale' 
trudno, tak krawiec Skraje, Jak materii staje. 
Tr7eba liczyć na to. że ten. co złakoml się na 
nasze dokumenty, nie będzie takim skrupula-
trm. Jak ty, na punkcie wymagań urzędowych. 
Zresztą na wszelki wypadek... 

Rosz nie przerywa! monologu Oryta, pa­
trzył na niego z podziwem. Zdumiewało go 
wszystko I pomysłowość Oryla, bo już zaczął 
się domyślać Jego planu, zdolność zgadywania 
myśli z jednego spojrzenia niemal, I pamięć o 
najdrobniejszych 

Tymczasem O 
ku drzwiom, 
Roszą roześmiał się 

— Mój Janku, 
szczegółów poznaje 

stu. wieku I koloru włosów. 
Interesant przychodzący 

rozpoznać oszusta, czy też ban­
dytę, nie potrzebuje oglądać 
wszystkich notretów lub szu­
flad. Oznajmia tylko urzędni­
kowi przypuszczalny wiek 
orzestępcy. kolor włosów, wy­
gląd twarzy I wzrost a natych­
miast podają mn odpowiednią 
szufladę 

s bandytami hm osźestaat, 
0 podobnych latach, kolorze 
włosów, wzroście i t. p. Oglę­
dziny trwałą zazwyczaj krótko, 
szczególnie, gdy interesant za­
pamiętał sobie wygląd prze­
stępcy. 

Dzięki temu systemowi. U-
rząd śledczy zaoszczędził sobie 
1 publiczności oglądania wszy­
stkich przestępców, t J. 10.000 

a-
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(kaslarze, podkiopywacze. 
Jąkarze), złodzieje kolejowi 
sypiacie, doliniarze. \vali?ka-
rze, bajrażowi), dalci ida t. iw, 
przypadkowi. Imający kię 
wszelkich przestępstw, sklcjo-
wl (szopenfeldziarzc), woz< w i 
czyli potokarze.! oszuści (}um-
clarze. worcczkfirze. zsrur| da­
rze, koperciarze oraz farmąro-
nl), koniokrady (dołociabe, 
plechoclarze), fałszerze (pie­
niędzy, czeków, podpisów), pa­
serzy. suten°rzv; alfonsi/ hkn-
diarie żywym towarem.lnoh*^ 
t zw. kościelni rJndzieie-./HU-
S/onkowcy, świętokradcy, „gor 
liwi" | czapkarze). j 

Wśród kobiet Istnieje klka 
kategoryJ. właściwych tytko 
płci słabej. 

Mając tak szczegółowy re­
jestr, poszkodowany z łatwo­
ścią może odsmkać nrzestetbę. 
Ze tak Jest. świadczy następują 
cy eksperyment. I 

Piszący te słowa sootykałjsie 
na terenie wyższe! uczelni z t. 
zw. dr. chemji. Prosnowsklm, 

słynnym fałszerzem ( 
Małych tyslacmarkówek. 

— Lat około 28. wzrost śre­
dni, blondyn, typ europejski, 
fałszerz pieniędzy — oświad­
czam. 

Za chwile urzędnik „portre­
towy" wyjmuje szufladkę z Won ' 
dynami tego typu I w rubryce 
fałszerzy pieniędzy oglądam 
klika fotografii. Miedzy Inne-
ml I fotografię „dra chernji" — 

portretów, znajdujących się w Prosnowskiego. 

wstał i znowu postąpił 
egtszy zdumiony wzrok 

właśnie po traktowaniu 
. !»łę wartość detelrtywa. 

Cała sztuka śledcza, podobnie jak I malżen»ka, 
polega na uwzględnianiu drobiazgów i o parnie 
tanin o roli Jaką one Odgrywają-. 

Wyszedł, a po chwili wrócił z teką.. 
— Trzeba będzie i Ją poświęcić — rzeki z 

korałcznem westchnieniem — ale czego nie ro­
bi się dla przyjaźni 

— Dlaczego mówisz o poświęceniu teki?— 
pytał Rosz. 

— Zaraz zobaczysz... — | włożył rzekome 
dokumenty do teki. I obwiązawszy Je wprzód 
sznurkiem. Następnie tekę złożył we dwoje 
I zamknął, a kluczyk schował do kieszeni..!] 

— A teraz możesz spocząć — zwrócił się 
z pół komendą do RoSza. 

Roaz osiadł z żartobliwem posłuszeństwem. 

— Uważaj kapitanie — ciągnął Oryl — na 
tekę. Jakby w niej były prawdziwe, najpraw­
dziwsze dokumenty. Zapomnij o poduszce, a 
myśl tylko o tece... Poprostu nie wypuszczaj 
jej z ręki™ 

— Zrozumiano! — odparł Rosz naibardziej 
służblstym tonem. 

— Wędka gotowa — rzekł Oryl z uśmie­
chem — zobaczymy czy złapie sie na ten ha­
czyk Jaka ryba... 

— Czy naprawdę spodziewasz sie. ze znaj­
dzie się taka rybka? 

— Nie wiem. ale właśnie dlatego to robię 
żeby sic dowiedzieć... Jeśli bowiem przypusz­
czenie moje Jest słuszne i mamy do czynienia z 
jakąś potężną organizacja, której ty 1 Ostreskl 
przypadkiem weszllścle w drogę, to równo O-
stręskiemu Jak J tobie grozi nlebezweczea-
stwo... _ , , Ł 

— Przypuszczasz, że I Ostreskfemo coś gro 
zl — zaniepokoiło się wierne, przyjacielskie 
serce Roszą. , , -

— Niepotrzebnie sie niepokoisz, przeoe-
wszystklcm dlatego, że. choćbyśmy nie wtem 
co robili, nie możemy stąd przyjść Jerzemu z 
pomocą, a powtóre dlatego, ponieważ niebez­
pieczeństwo grożące preypuszczamte Ostrę-
sklemu nie jest natury śmiertelnej. Mój drogi, 
gdyby cl. którym zależy, na waszem — Jak wy­
raziłem się - obezwładnieniu, mieli naprawdę 
mordercze zamiary już I ty i Ostreskl nie zyB-
hvśclc 

— Jakto? a bójka z nożowcami? to mało?— 
pytał Rosz.-

— Właśnie ona naprowadza mnie na ten 

wniosek. Odyby bowiem zamiast noża któryś 
z bandytów użył rewolweru, cała nadludzka si-

kapltana Roszą nie przydałaby mu s'ię na 
wiele. Nie. nie, mój Janie, wasi przeciwnicy 
chcą was usunąć na bok, uczynić nieszkodli­
wymi, uniemożliwić wam natre-two I wclada-
nte'W Ich sprawy, ale nie chcą was zabiiać. 
Chyba w ostatecznym wypadku koniecznej p-
brony. stawiliby mord na kartę. I ieśii iuż tik 
przed tobą bawię się w gawędę z własnyi ii 
myślami™ to powiem cl, że wasze natycnmli-
stowe udanie sie do Saiecklcgo, może uratow t-
ło wam życie.- Obecnie musza sie liczyć z ten, 
źe policja coś nie coś wie o sprawie i że zb: 't 
gwałtowne kroki przeciw wam podjęte, roz­
budzić mogły Jej podejrzliwość I czujność... 

W tej chwili pociąg zaczął zwalniać biegu.. 
Dojeżdżali do Lublina. 

— Jeszcze raz pamiętaj, jak sie masz zi -
chowywać rzekł Oryl. Przypatrywać się ost o 
każdemu przechodzącemu przez korytajz 
I trzymać mocno w reku tekę 

— Najłepiejby było gdybyś wpgóle chc| ił 
wysiąść z wagonu | choć raz, dwa razy orzef ć 
się z teką w reku. Ja tymczasem pelniłbl 
straż w przedziale... Tern zupełnie! odwróci 
podejrzenie od swojej torby | ocUiakięgok 
wiek schowku w przedziale, a skierujesz Je F 
tekę.. 

Rosz, acz niechętnie rozstawą! sie z mli 
scem schowania dokumentów, prziystał na oł 
pozjręfc Rotza,iiwalaJac ją za rzeczy wiś 
doskonały manewr.-

: «*tóA £ffii*AA& Si fr l . . ' * ! ' ^ 
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Co robi p. Cukier w Dojlidach? 
Co nam nłemcy zostawili, to p. CuKier zdobył. 

Utonie doatyjnych ipeku-
lantów leśnych, pp, Krugmanów, 
Rozentalów et C-o p. Cukier 
zajmuj* miejice niepoślednie. 
W sieci pajęczej tartaków »łod| 
kiego, p. Cukra giniej naiz miod­
nik.i starodrzew. Między inne-
ny p. Cukier ma w swem po-
tiadaniu tartak w Zielonej, o 
ł kilometry od Białegostoku, w 
gminie Dojlidzkiej znanej już z 
tylu głośnych afer. 

Tartak w Zielonej pozostawi­
li nam w spuściżnie okupanci, 
niemcy, i zdawałoby się winien 
on był przejść w posiadanie 
władz państwowych. Miał go 
tez przejąć na rzecz Skarbu w 
r. 1920 Zarząd Dóbr Państwo­
wych w Siedlcach, jednoczę* 
anie o eksploatacje tartaku u-
biegał sic Powiatowy Sejmik 
Białostocki, który też objął RO 
w swe posiadanie. • 

Sejmik niestety po kilku 
dniach dla przyczyn niewiado­
mych zrezygnował z tartaku, 
oddając p. Cukrowi, który aż 
do chwili obecnej jest panem 
tartaku. 

W jaki sposób opanował tar-
^K p; C»ukfr 'e,t to ̂  do" 
tychcsu j|*b tajemnica. Mógł-
by o tem.cJ.yba cos powiedzieć 
ZaKftdD^r Państwowych. P. 
Cukier nie poprzestał na eksplo­
atacji tartaku. P. Cukier kupił 
las w sławetnych Dojlidach 
znajdujących sif-obęsoie w rę-
tfaerr ks. t.obomfrsleiego. Lecz 
o tern potem. 

Dziś zadajemy sobie pytania: 
co robi słodki p. Cukier w tar­
taku- dojlidzkim, jakim prawem 
go nabył? 

Tartak Jw Zielonej mogłaby 
przejąć chociażby Dyrekcja od­
budowy, która własne nowe tar­
taki buduje, rzucając na ten cel 
miljony. 

Niechże społeczeństwu na 
niepokojące pytanie: kto przy-
frymarczył tartak w Zielonej 
odpowiedzą odnośne władze 
lub sam „słodki" i -sprytny p. 
Cukier. 

Czekamy i nieraz jeszcze 
tej sprawy wrócimy. 

do 

Kto winien 
robotnicy czy przemysłowcy? 

Głos robotaiKa blałostocKiego 
Szanowny Panie Redaktorze! 

t andel, finanse i drożyzna 
w Blałymitaka 

Dowóz. Wczoraj przybyły: 
3 wagony towarów kolonial­
nych, : wagony śledził, 2 wag. 
szmat, I wagon wełny, I wagon 
papiert, 2 wagony win i wódek. 

Wjrw óz. Jednocześnie wywie­
ziono I wagon koców. *"*<<• 

Spadek cen dał się zauwa­
żyć w zeszłym tygodniu w 
związku ze spadkiem obcych 
walut narazić tylko w handlu 
hurtów m. Handlarze detaliści 
usiłują curczowo utrzymać ceny 
bez zmian. 

W branży sukiennej tran-
zakcji nie dokonywano w u-

biegłym tygodniu; surowce po-tó>v#s,sir. 
10- 15 proc. W branży galan­
teryjnej mimo zbliżających sit 

na surowce o 10 15 procr W 
branży kolonjalnej ceny spad­
ły o 10—15 proc. 

Sklepy mogą być dzisiaj ot­
warte od goclz. I do 6 wiecz. 

Blankiet do telegramów z 
dn. 1 kwietnia kosztować bę­
dzie 100 mk; pokwitowanie 
400 mk. 

Drobiazgi białostockie. 

W „Dzienniku Białostockim" 
z dnia 24 btn., w rubryce „Z 
życia robotniczego" znajdujemy 
notatkę, że jakoby tylko pan 
Cubiński odmówił wypłacenia 
robotnikom 30*proc. podwyżki 
ustalonej na wspólnej konferen­
cji, robotników z fabrykantami 
w Magistracie, natomiast pro­
ponuje 25 proc. Otóż sprawa 
hifcstety gorzej się przedstawia. 
* We środę dn. 14 hm., po od­
bitej * Magistracie konferen-
fjij, w związku „Praca" odbyło 
iię pgólno-delegackie zebranie, 
ria ktćrern delegaci, uczestni­
czący w pertraktacjach z fabry­
kantami oświadczyli robotni­
kom, iż fabrykanci nie zgodzili 
śie na żądaną podwyżkę w wy­
sokości 61 i 85 proc. natomiast 
zaproponowali podwyżkę 30%. 
Umowa miała być podpisana 
przez, robotników i, fabrykan­
tów w ciągu 24 godzin. 

Po dłuższej dyskusji robot­
nicy zgodzili się na propono­
waną przez, fabrykantów pod­
wyżkę i delegaci związku w 
dniu następnym podpisali u-
raawę. 

1 oto stał się (akt dziwny. 
Pp. fabrykanci zmienni front i 
umowy nie podpisali. W dn. 17 
bm. pp. fabrykanci oświadczyli 
robotnikom, ir 30 proc. pod­
wyżki wypłacić nie mogą i go­
dzą się tylko na 25 proc. pod­
wyżkę. Część robotników otrzy­
mała 25 proc. podwyżkę, więk­
szość otrzymała zaliczki tylko. 
Ten stan rzeczy na fabrjrce Gu-
bińskięgo doprowadził do wy­
buchu strejku. 

W łib. czwartek odbyła się 
ponownie konferencja w inspe­
ktoracie, która nie dała wyniku. 

Pp. fabrykanci nie wchodzą 
w położenie robotnika, który 
żyję o czaznym chlebie i wo­
dzie, chociaż wiedzą, że robot­
nik obarczony rodziną i zara­
biający 6460 mk. przymiera z 
głodu, i nie wypłacają mu, cięż­
ko zapracowanych marek. 

Nie wolno igrać z robotnika-
kami i to dawać to cofać pod­
wyżkę. Zle się bawicie panowie. 

S. KrzyWosz 
robotnik. 

J-

Rezultat wyborów 
do Zarządu Związku „Praca 
Wyznaczone na 10, II i 12 

b. ' m. wybory do Zarządy 
Związku „Praca" wzbudziły za-, 
interesowanie zrozumiałe w sfe­
rach robotniczych. Zgłoszono 
27 kandydatur. W rezultacie 
do1 Zarządu weszli: Stanisław 
Kulikowski (675 głosów), Józef 
Bartnicki (599 gł.), Erych Ref-
ranc (5S4). Ludwik Bartosiewicz 
(5V3), Józefa Bielska (498), An­
toni Kluge (47T), Władysław 
Piotrowski (466), Bronisław 

Szymański (444), Andrzej Stan­
kiewicz (423). Jako zastępcy: 
Zygmunt Jasiecki (4I6), Anna 
Samojłowicz (4! I) i Zofja Ko­
walczuk (382). 

Prezesem Zw. „Praca" zo­
stał wypróbowany pracownik 
oddany sprawie robotniczej, 
Stanisław Kulikowski, wice-
presewam, bi prezes Antoni 
Kluge. 

Nowemu Zarządowi życzymy 
powodzenia w jego pracach. 

Nieudały napad 

Uniwersytet Powszechny 
Poniedziałek: 7 — 8 Literatura 

Iska: ..Artystyczna wartość 
utworów Sienkiewicza" J. Ko-
mornickia 8 9 Historia Polski 
J. Ciejk 

Zebrania kontrolne w szpi 
talu wojskowym. Od dnia 26 

dnia 28 bm. włącznie 
mają siś stawić rezerwiści rocz­
nika I88>. W dn. 29 i 30 bm. 
rezerwiści rocznik 1887. W dn. 

ia rb. rezerwiści roczn. 
dn. 4, 5, O i 7 kwiet-

888. W 

3 kwietr^ 
I887. W 
nia rezcwisci roczn. 
dn. kwietnia 8, 9, 10, II rezer­
wiści ro<-zn. 1889. W dn. 12 
13 kwie| 
kormsj 

tórzv ihie otrzvmali wezwań 
lub nie 

ZiJOfi 
Dni« 21 
wieka L 
wokat 
Bomas;:. 

szewieki źle oddzielały na jego 
zdrowie. Po powrocie z Rosji 
zmarły chorował dłuższy 

Cześć jego pamięci. 

ma ur:"*dnwać będzie 
dod itkowa dla tych 

zarejestrowali się. 
adwokata Bomasza. 
bm. /.r̂ ria zmarł w 

t 65 znany tutejszy ad-
jrzysiegły Aleksander 

ZinarK : r i-ował w 
swoim zp wof *ie w na rym mieś­
cie przeszło 30 lat. Pobyt w Ro­
sji podczas wojny i ustrój bol-

Pogrzeb b. p, adw. Bomasza 
odbędzie się dziś o godz. 1 I-ej 
zrana. 

Odczyt o Koparniliu wygło­
szony zostanie dziś o g. 6ppoł. 
w świetlicy policji państwpwej 
(Kolejowa 20). 
Kooperatywa „Zjednoczenie" 

święci dziś otwarcie nowego 
lokalu, które odbędzie się o g. •*** 
10 rano. Na g. I ppoł, zwoła­
ne zostało Walne Zebranie 
członków „Zjednoczenia'*. 

Brudów śmieci pełno, na ul. 
Zamkowej. Moieby zwrócił na 
to uwagę Wydział Sanitarny 
Magistratu. 

Ferrosan 
zlajooa nalewka żei*za. 

Łatwostrawny i przyjemny w smaku preparat, 

3i^fl^We
tf^cj,i,p: 

Przemysłowo-Handlowe Zakłady Chemiczne 

LudwiK Spiess i Syn, Sp, AKc. 
- . . - W A R S Z A W A , 

3 i ZądaC we wszystkich aptekach-

OGŁOSZENIE. 
W dniu 4 kwietnia r. k. o godzinie 12-ej odbędzie 

się w Urzędzie Wojewódzkim w Białymstoku przetarg 
uitay poprzedzony Konkursem afert, na 12 letnią 
dzierżawę oirodKa ma). Jastrzebna, uoło7onego o I'., 
kim, od przystanku kolejowego Jastrzebna lirfji Grodnor 
Suwałki. Przestrzeń 336 hektarów (w tem połowa łąk). 
cena wywoławcza 334 ctm. żyta rocznie; wądjum 5 uiil-
jonów mk. Obowiązek zaprowadzenia wzorowleąp gospo­
darstwa rolno hodowlanego (bydła czerwonego). Bliższe 
warunki są do przejrzenia w Wydziale Rolnidtwa i Wen 
terynarji Urzędu Wojewódzkiego w Białymstoku. 
404 Urząd WojrjwóazKi. 

-4 
• 
•4 
• 
•4 
• 
•4 
• 
•4 
• 
4 
• 
4 
• 
4 
• 
4 
• 
•4 »• 

,4] 
• 
'•4 

Nr.l02FelsTeaC-o 
Warszawa. 353 

Napad 
się do d 
czowej 
Giby 
znan 

Kronifta policyjna 
Białostocka. 

Dnia 20 bm. wdarł 
)mu Anny Jakubiwo-

*si Podo ibk i , gm. 
w<ij. Białostockiego nię-

ibnik zrabował gar­
derobę wartości kilkusek tysię­
cy mk. Napastnik uderzył no­
żem Jakubowiczową, która usi­
łowała stawić mu opór. 

Kradzieże. W nocy na 23 bm. 
skradziono artykułów spożyw­
czych na pumę 900 tysiejfJtpk, 
A. Benderukowi żarn. w maj. 
Dojlidy. 

— Kradzieży kur dokonano 
u Adamskiej (Smolna 24).; 

Skradziono produlćty Ch. 
Błochowi (Polna 15). 

Za pijaństwo (rafii dp proto-
kułu J. Sinenczuk (Podleśna 18). 

Doroikarze w opałach. Zna­
ni z niesubordynacji dorożka­
rze nasi prowadzą ustawiczną 
wojnę z policji); Za nieprze­
strzeganie przepisów ostatnio 

diajREplh&isriT 

Tłuszcz roślinny 
JADALNY 

HUNERGL 
zawiera 

100% t ł u s z c z u , 
przeto jest 

ideałem 
każdej 
, gospodyni. 

Przedstawiciel: s p . ABC. Lambert a Krzysiak Warszaw 

-f.it 

Czytajcie w numerze wtorkowzm „Dziennika Biatosttcklego 
art. „Cóś niecoś o lp. pośle Nawrockim" (z''gjfjęti» akcji 

wyborczej i „Udowego Dzienmka\ Ę§tą$tmfąg,0**),, 

_ X „ , . , . , , MJ 'Ł. i"-. , • 

Og _ oszenie.».r.t^^Swi^ 
cenie nowego lokalu Chrzęść. Stowarzyszenia p6łdz. 
»»^-Jp*-1 ' i U ^ Ł C l i i c • poprzedzone nabożeństwem 

w kościele parafjalnym o g. 9 rano. 
> g- 1 ppołud. odbędzie BIC nsdzw]rezlijit« ogólne 
Stowarzyszenia w tali Towarzystwa Gimnaatycz-

ZARZĄD. 

egoż dni. 

n: 1) 

f 
ebrsnit: członków Stowarzyszenia w 

nego „Sokół" przjr 
Zagajenie. 2) Wy 

jśałctif o £ j z na 
TO 

322 

Na trakcie z Sokółki do 
Grodna, .w miejscu bezludnem 
i dla przedsięwzięć zbójeckich 
szczególnie dogodnem zatrzy-

fc, mana została furmanka, wiozą­
ca kuku podróżnych, przez 
szajkę uzbrojonych i zamasko­
wanych chustkami bandytów. 

Na komencę: ręce do góry! 
— pasażerowie podnieśli koń­
czyn;, oni myśląc o stawianiu 
jakiegokolwiek sporu. Rabusie z 

wid acz nem zadowoleniem prze­
łożyli broń pod pachę, by za­
brać się do obierania potulnych 
swych ofiar, i kiedy już sięg­
nąć mieli do ich zanadrzy, by 
wyjąć zawartość, na szlaku u-
kazał się samociK^d. Jakby gro­
mem rażeni, napastnicy rzucili 
się w przydro/ne zarośla, a wte­
dy furmanka ruszyia z konyta, 
salwując się również ucieczką. 

Ogłoszenia drobne. 

i: 64 sztul 
10 
4 

332 t 
15 kg oliwy ladalne) 

n̂ j kwo 
w tvier< 
od 8-cj 

Licytacja ~» 

«kćr końakicK solonych 
„ sWzonyen 

. bydlęcych , 
gr. ziela anKic|s^ieSO 

25 kg. syropu .< 
H\ ••«•. tneselt drewą..ś(»4as»w«s: 

42 <«. fasok drewnianych 
1000 kg. puszek blasz .n. z konserw'i 

ca 3000 kg. szmelcu żelaznego • ' 
odbędzie się dnia 30 marca b. r. o gods. 12*aJ iw 

' zynach Filji R. Z. G. Białygtolf, Uotiary PUsadsilie«e. 
Oferlty wraz 2 dwu-orocentowem wadjum <o& of«rovfra-

y naleiy do dnia "30.3 b. r~gocRpiTTraTtfBairc 
wnictwic Filji. Powyisze przedmioty moins Oglądać 
'jo tfodz. 16-ej Ważdo-dziennie. 

Filja Rejon. ZaJtł. tłosp. 
w Blałym»toko. 

• f 
L;,dz \i 663X9?3.' 

Znany Publiczno*ci miasta i powiatu Białostocicijt go 

dela ZaKład Fotograficzny S. Re 
przy » l , Simikiewifza l i w Białymstoku, istniejący od lat 2Q i NA NOWO 
TOłsttyOKT l mm n iMznemi ałez«az«niami, maopatrzony w najnowsze apara-* 
'r>,' rPtW**'** Fr**i«»u)« podobnie I*1* p o p p e d n i o wszelkiego rodzaruj 
MłOÓwwiU na zdjęcia fotołraKezne od fotogiafji LegitymUyjnych po4 
ctnwszy Ob nsjwll;kszych formatpw, zdjęć gruntowych oraz powiększenia.. 

Zakład hołduje dawnej swojej zasaoki*; wytetauje zaai&wienia arryj 
stycznie, punktualnie, doWadnia i szybko. - , ; . " , , , ' [ , 38JI 

I.9p6rif|WI S 
po»luilu\9tMyttonaticgo buchal­
tera. Warunki osobiście w kan-
celarji codziennie od godz. 6 - 8 
wiecz. ulica -Lipowa 47. 
391 2—1 Zarząd. 

W dn,V 2 ł „ , . r . . r.tb. ^ „ k . ! 0 
* » ^wincowai *jJł. Warszawska l 

został zgubiony pbitic\\»kótT.mnf~czeti 
Wony • « •wiadecHrarnlkmerrlcańikia. 
mi na imię E, Załewsfeiłegav Łaskawfjt 
znalazca raczy zwróci* za wynagrdj 
djĘfliicin do redakcji. | K 3^1 

4z«ni 
U Willi 
orot«y 

wh» M", 1 i|««^ra;SW^ |M*c»łflłU.w iw^-
krwawienie, zmniejsza guzy, 
COL- (t KogutKiem) 

Ćio'plti hemoroidslno. 
Żadad w aptekach i składach 

; > aptecznych. IM 

•*m 

.ot 'wa) gurt* 
BTcrarfcKWf t. S!kradse|cfap tymczasowe zaświadese-

'nie de"mobili«acyjne, wyd. w mieś-
ete'Mosinie prze% Kwa.1 Zapasową 
Sanitarną Nr. I-szy na imię Henryka 
^śjjn<o,(roe*;-l$98) u r n , we .wai Piat-

?M!Ś?,4 i e» . W * W y s , - M a z o w i e c k i «ir 
f » g l t o k i f \ y n ł 4 » o w y i o w ó d osobi-
*sty Nr. 20V wrd. przez gm. Zabłu-

d*w n» imirj Msrji Kleirńman zam. 
jea Hósaa « m . Zabłudów. , M 9 

- J i t i i ^ o l l r t d l ^ d a l c j i 
.Ozii^nA.' d4"b. -2-s-ł' "-m 

k ^ ^ " wo)słtową, wyd, 
rizhz Komisję Kon-

awa Szewczaka 

Zgubiono zaświadczenie kontrolersk 
S-ki Akc. TelrionoU z dn. 161 

\ m r„ nr. 84 wy4- r)kvimię Danlłoio 

nteligentna wdowa aoł)«uku)e po*a 
mastyoutki , okapedjftntk łub. gi 

PQ«^ eMf^fftlłWflh,!, I lf 2^, 
C k U p do wyoajc.cia pojazukuj* się nfi 
v u l l c ą c h Lipowej. Sie,|kiewicza, " 
lińskiego, Rynek Ko-eiUtjzki. Poźt)dane 
* mieazkamem. Wynagrodzenie 
dług «movrx. ZgłottttóM ul. Ct«awftt-
d»ka 38. W a c ^ w Biały,] ,39^ 

Skradasi©n'o książkę odBoczeaisw wyd 
w nv Wy»oko-MazpWiecku t»f*e^| 

Kooiiaj^ KoMroUą na Imię Stanisław 
wa Roszkowskiego (rotiz. ł8%) zam.! 
W* wsr l e p i a n k a p o w . Wy*. - Mazo-> 

Kowale waacsiy z ną. 39$ wi«c|Łijg|n| Ko' 

1 X 7 W omen 
f f IlBiały 

omendzie powiatowej P P. 
:ystok Waratawska Nr. 3, 

zaa.idu}« ate. znaiczioaa jdo- odebrania 
przez prawego właściLela torebka 1 
damska skórzana, koloru czarnego, z) 
ławartoacia. [ 403 / 

Krawiec mezki przyjmuje obstalunkj 
z powierzanych materjalów o 501' 

procent taniej Najnowszłj fasony Brzo^ 
zowaki Sienkiewicza Nr |1 , * 401 

tnftrow, ko)cl 
e s > i p | a k | # ^ 

Łożysha hulhowe, masywy, opony ̂  -cź^Ci ZAPASOWEJ 
Warszawa „R0TAX" Niecałąl, tel. 154-8? W; A- fRftSS-BUESSlNGA, Wiefeń. 

^"VK.»rm....xś^ 
„Apollo" 
DZIŚ konkursowy fflm. 
odznacz:ny w Paryżu 

li Zło ym Medalem. ONA 
lii;—; irroiTM i )inili'»ii W H I W H W ł l S f f j y . = r r 

4031 

(T^^ei^i|li^|r kobiecej) 
i K i .#«A- ZA ń o w A 

Wielki jjrąoiąt źyc; 
my w 

i , li ,M)t ą JIII. ,ti i 

tfocis«ek og , / : w^>ęi 
y«HBgj^ł**>rij «t? •ŚV 

rfl-trrtf' ' l i i 'i ftfiitri,: 

„MODERN" 
Dziś film rekordowy. 
Kasa czynna od g. 5.30 w. ĘSŁ 

t i r a r rM\ :.n» yf'rohsjck' głównycR słynni artyści filmowi: 
•oM5 zmienną jest,.. 

(la donna ś Tnobite î.;.,'!' 
ŁRESSEL ORLA 

wm&w MAY. 
at źyciowif ice. 

Wy dswca i Redaktor Józef Ujejshi. Druk foialt. ZakU Graficzne, j . Strow«ki i S 4 a , Biaiystok Warasaw^ka *% 
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pREMERATAa miesięcznie It.SdO mk~ z edooizeniem do doau, na 
lin]) okrętowych o 100 proc drożej: cyfrowe i tńl.mc o 50 

ff g Na wsadzie uchwał* Zja-do Prasy Prow rcjonatne) 

Skazanie na tffltert 

łeywwwP 

ł « W 
.;, t * frt 

* » *e; i # ta*. 
.«•« H i* -taj, 

">• »ser n ; w 
*' iv*'' s ' , #n» itt 

Wsfaifej riNtlw'* '«t»*» 
ttfe r ' 

HSl. I JJ» 

iV 

<t<t *i ..»ł * ,jl r% *«VHtftjr. r» *'+ • (,. 'ff+mt -»k •*,1 

prowincji 
P»oc. drożej. 

wszystkie 

ta 

-e) w rwry zapadł wynk w aprawta kałfty 
Ks. arcybfefcup cteptafc i ka. prałat fcHrUtta-
w*ałfii» innerc. 

I-

Nowa zbrodnia 
katów bolszewickich 

Wclłjź liki* krwł 
Bolszewicy uczą nas. Jak należy pe-ałajpowpc 

z kh wyznawcami w Potace 
MOSKWA (A.W.) Wczoraj* nocy, i (Ma 

ca, o godz. t-ej 
katolickich. Ks. 
wici »KBzanł 

Kslęta qsmone\ Jantewlcz, Hryczko, ClioaWewta, 
Fladorow na la lat ctazfclego wtązłanla i km 
zolacja. Pozostali kstSta na i aate wleałaala. 

Wyrek ma byc wykonany w n aacłilny 
ntu, czyli w czwarte* rano Ł | . a rwacce. 

• 
Wstrząsająca wiadomość o matyrane, aby zaooWec katow-

ayroku, jaki zapad? w Moskwie sktei detvzH. 
rclrhtryzował nasze sfery Prezes Rady ministrów gen. 
sądowe. Minisrefftrm spraw Sikorski zaprosił na przedpohi-

.-aRTflntcsiiych niezwłocznie roz dnie posła sowieckiego, p. Obo* 
poczęło energiczne kroki dvnlo łepskiego, z któfym odWf na­

radę w tej sprawie. 
Nowe cłoiy s p a * t | & czara* g/UMą 

Po dolarach taiewają 
nasz rynek fałszywe banknoty 

niemieckie . 
jdzfaJjfcŁ Szczególnie podejrza­
ne sa ajeciotyslaiczki. 

Cjećć tych płenled/y zosta* 
an-l/e oct I k^tetnfa w^ofana pf*ea 
:^m«t* Rzeszy z otóeffu. Kw «*s 

phca stractó. rAtorwr cwrdrtef 

rak. (MY 06Ł0SZEA: ta t wiersz milim: lab jaga mtajaet ok. 600. Ogtoueota lofnaittae 
I^*ea etf««-ehia (petit) -a słowo 300 atk; « fwttoklwaola pracy za wyraz 160 mk 

koanattuty instytaejł • prywatnych upolecanyoh w kronice podlegają . opłacie. 3 | 0. 

mik 
dziewczynka 

ajajaja^aaajaaaiaW aaat WĘĘKĘ 

1 kŁjgtfn Mtom 
P. K. 0, 

we własnym paląca 

Ze Źródeł dobrze poinformo-
'var«ych ..Dziennik" ołreymaje 
władorootó. iżf z« &aska napJy-
»-aJa do krain faJszowanc jtąnz 
Kkatŷ aiBaamkhb - , 4 . . T ^ , 

ĘmtiBittief owa $a tak TÓżno-
rod f̂ Jwisiadaja tyle entaf) i 
^^orów, ^ z trudnością o4i$-
7'ić*możpa faiiizTwe od praw-

Powiła *mm$ w zakładzie 
piy ul. Karowej 

(T«M»a»n z Warszawy) 
Z oparów uietwRleMdaff} 

7-pwct8 I szpetoty moralnej od 
czasa do [czasu wyłaniają się o* 
bratr pcktiprne 1 wprost ca* 
daeme. I 

Ujawnienie ich nasuwa po­
trzebę wMknłcela w gfajb tfc-
ulska. aby zapoznać $lę z wa­
runkami, wśród Jakich mofłB 
ono powstać. 

O takiem właśnie zdarsetiia. 
preekrac&ifccent ramy poa^sz^te ubielenia" jakichkolwiek in 

TObv{*«^tt|«a%«Baff, ^*. potów. 
kać t. zw. oicclotysioczek. 

lania w sWcpach cea prtedmio 
»Aw powszedniego uiytku, wzy 

dopilnowali om praestj-zecanfii 
rak stasznycił zaraądzeó. i 

Obecnie, w okresie przód-i 
świątecznym, kiedy hyjeny pas1 

•carskie podjęły niesłychanie 
zaciekłą ośenzywę w zdzlera-
•'iu z nas skóry — naka? rzą­
dowy ujawniania cen posiada 
Pierwszorzędne znaczenie. 

J tam »ie prawdopodobnie 
tłumaczy fakt. ie już od soboty J 
na murach Warszawy rozlepio­
ne zostało w tym sensie rozpo­
rządzenie komisarza rzajdu p. 
Fr. Anusza. . 

Podajmy wainiejsze puak-
ty, które dobrze zapamiętać wl 
nien kaidv czytelnik ..Dzieimi-
ka" Czerwonego. 

zwalczymy kh saM, 
k j i . od zstnaaw 

b««dWw, \,fK *tOkimd, 
ra-rt coWenil i wc#a» 
ro<»|» - - - - * 

dirlefo *4psńcla i rozpustj'. do 
wiedział | słe ostatnio ..Kurłer" 

Oto colpłsge jeden z naszydł 
sprawozdawców mielskich. 

Wśród! mteszkańtdw PBWI. 
£ta od ki)ku <5rtf żywo kotrleft* 
towana jest sensacyjna wbido* 
mo«ć o ile$wykl*m wybryka 
natury: Ijrwtmastofettria dzlew-
czynka ppwlla dziecko. , 

aa&Blmy, rzecz sfCte»olO-|*aprrcczvl. że wypadek 
wo, rtwawąc U eofjfeSKt« a*|i*!*!ce istotnie, o czem 
rodzetmj przet flwmmstołetnia 
dztewczyłike dziecka nie odpo-
wladają prawdzie I w^wsly 
zapewne l\v Mraglnacft 

Mestety. raaegywiiteic a«* 

l i b. m. w miejskim zakładzie 
piłożnłcavm prsy oL Karowej 
dWmiastołetnla dzłewcsytrka, 
pfzebywą|ja.ca w l-s*l aa* I 
zajmującal Wżko Nf. 7f, powiła 
dilecko. l 

Wkrótce petem więcej arż 

młodociana matka opuściła 
szpital, przebywszy w nim ogo 
łem dziesięć dni. 

Pragnąc zbadać tajemnicę, 
przedstawiciel „Dziennika" u-
dał sle przede wszysekiem do 
miejskiego zakładu położnicze 
go przy ulicy Karowej nr. 2. 

Sekretarka kancelarii, dowie 
tfziawszy siij, że ma przed sobą 
przedstawiciela prasy, odmówi 

lormacyj. 
Nicźra;irtny niepowodzeniem, 

nasz współpracownik zgłosił 
sK> nazajutrz do kierownika za; 
Wadw dr. Bronisława Szyntaift-1 

»*Btó:q. Uprzejmy lekarz o-
śwladczył, ze. b«dąc skrępo­
wany tajemnicą zawodową mu 
al zaigwwacljailesieiiie. -

Jednak pan kierownik nie 
rnłaf 
roz-

#r»wJano szczegółowo, na po 
Wędzeniu w towarzystwie le 

. . . farskiatR. 
rftlesz- f Wvsłan(łlk „Dziennika", nie ba 

toac na pietrzaeo sie 
•acłanowił za wszelka, caae 
uchylić mbek tajemnicy 1 po 
diutezcl wędrówce dowiedział 

mik^mteszka Jh'9Qftl£!l 
wtae z rodzicami. 

Bliższe szczegóły, dotyczą-

w-wkt-al w Intrmla-aj t ł * | n i l 
sleUcmtw c*t«Ud M wsmikk bw 
wyłąiliu pczc4aU»tT -•umil-Mt-
ułyUrn. pnraactoM aa *fnti»i. 
UT3T owldacralłć uaf htofotntoe 
•a ointrimycb pr*«tałetacfc. 

„CcnolM ri« aoją mi*t mam* 

" t e S i B l i r K f e . — . 
fT^alB^Bjr âBBBB̂ BBJBaBBjBBp - a^aW ^^ĘK^wWUK^rWf 

pow,-**d̂ * t ^ « « t M 
7tfo4ae z ceauil 
nemi", 

due prrednlotT 
rrlWoi w rukcakack łycfc litity 
w^kattt fin.- l«P WBCWi-kw -OWM. 
d^ł«<o, aa-ti, d«|« tanaatty, ta> 
koit i 3otć to<nra «nut Mo CM-". 
Winni niestosowania słe do 

powyższego rozporządzania be 
da karani arê zterrr do 3-cb mie 
siecy. 

Zabójstwo komendanta pohcil 
w Kałuszynie 

Krwawa zemsta bandytów 

StlUliictw MitormKte 
(Tetefonern z Warszawy). 

potrze- naflw* Ka komisji oświatowej przy­
jęto wniosek. wsywaJacy rzadl 
do otwarcia białoruskletto seral 
narjum nauczycielskiego, wy­
znaczenia! subsydiów ata la­
nych prywatnych gimnazjów 

Ibiałorttskich i w 
dytów na 
t%> białoruskie. 

Nadto na wniosek p. Lanrera 
(Wyzw.) wezwano n*ś, aby 

dętychczas szkolnictwo biało­
ruskie, uwzględniając kultural­

no-oświatowe 
woaeł biatónisktei i jaknajryeh* 
lej przystąpił do piano weno roz 
włjania całokształtu szkolnic­
twa oiałorw&fĉ go. 
A na wniosek p. Grełsa (Cha.) 

wezwano rząd do zbadania po­
trzeb ludności białoruskiej w za 
kresie szkolnictwa, poczynie-i 
ma wr tym kierunku odpowied­
nich zarządzeń i /dania sprawy 
co do obecnego stanu szkolnic­
twa białoruskiego. 

a*af^ai^ £̂ PaiaBBBBB̂ p>iBaE aaaai ^ â̂ aW âfcaTawy 
CTelaioaaai t Warszawy). 

Miedzy słownym urzędem I drożyzny umowę, wadlłig k®-
żywnościowym, w Poznaniu, a tteł urząd obowiązany iesł do-
wydziajem zaopatrywania Jaa* starczyć wydziałowi od dn. 20 
jdstratu m. Warszawy zawarto rpąjfca do dn. 20-kwietnia r, b. 
urzy wspotiaWak nadzwyczaj- W wagonów mąki. 

TwaJcaania ! , nego komi«ir«a 

Matiwlcjksza w PoHct InstytaKła 
finansowa wystawiła stąp 

U/ niedzielą, o godalaie l2-«j 
południe odbyto sle uroczyste 
poś̂ więcienie Machu Poczto-

Kasy Oszczędności przy 
ul. Jasnei 9. 
Obecni byli marszałek TrąnwjCzechosłowacjł. 

Rata* czyrtski i marszałek 
przedstawiciele rządu z 
rem Sikorskim na cteta. przed­
stawiciel Mistyrucyj finanso­
wych, ffospodaraych, społecz­
nych, prasy, repttzentantrjw 
handlu, przemysłu oraz urzę­
dników r. K. O 

Aktu poświecenia dokonał bi­
skup wojsk połsklcn ks. Oall 

Linde, w dlu«lm praa««włe-
nhi ośwIetW doniosłe znaczenie 
działalności P. K. O. dla sanacji 
stosunków finansowych w Pbf-
sce. 

Liczba uczestnfltów obrotów 
w P. K. O. wzfaąte w d n i 
4-ch lat pracy t 46S5 do 31.fm. 
^Ł^W^^^^^ta^a^lattbl^tKia^a^B^a^^Aar"^aM^a^a^a^^^bW ''̂ fe^ 

2PB tnJlWMw oo., rS 81 
bbroty"zal ^'ostatrnWrlfcWił-
wte trzykrotnie prtewyzszyflr 
soaw eranriwanFCn przez pań­
stwo banknotów. Już te same 
liczby wskazują aa znaczną ul-
*tę dla naszVch stosunków wa ceteł zarówno ^ n s a ^ j ^ J i , ^ - ^ , ,a t ą p , , ^ P< K ; o, 

1 bolesnej sprawy z a W c f d f n y t ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ , 
w wydaniu ItitrZcjszcm. niesie społeczeństwu. 

Obroty bezgotówkowe, naj-

resów całości gospodarczej w t 
ski pożądane., wynosiły w 1922 
iokn'157$ OKulnel sumy ban­
knotów w obiegu. 

TC rezultaty osiągnięto, ace-
koTwfek uczestnikiem obrotu 
c?ekbwego jest zaledwie 1 o-

bywatel na 1000 mtószkańcó-A 
«dy np. w Czechosłowacji w, 
praskim urzędzie pocztowym 
bierze odzialw tym obrocie 7f 
osób na 1000 * - - ? 

ańcww 
Ogólpe obroty P. 

ku 1921 wynosiły 1 
jonów, koszty 
wynosłfy zafedwte 
nów, co stanowi 
nycb obrotów, 

tfastefate zabrał 
Leter skarbu Qnt 
janaczyf między 
stępnie: Saaacja 
maga oszczędności 
samym skarbie. Jak 
oraz społeczeństwie.! 
jest właśnie 
dążności do 
naszym 
znakomitego roz 
przyczyąiło się (o, 
cja ta posiada własną 

fv«ść prawną, co 

O. w ro»! 
',086 ratf • 
tracyjac 

.134 mlBei 
* oget 

ipap^.eiii 
Jwpa ntstytucjdm aływitnym. 
| TWfnlster OrabskI !zakonczvf 
swoje przemówjenię iycze-1 
nfetn, aby.P. K. 0. odegrała ro-i, 
lę przewodniczki wj stosanku 
do innych mstytttc| społecz­
nych, aby świeciła] 
kładem. Jak. nawet 
fllejszych warunk 
j»ra>ram swój 
Wyższych zasadach, i 
cwać Aa dobra C" 
, Po przemowach i 
stawicie!! władz 
społecznych odbyło 
sonie, a następnie za 
rrte akta erekcyjnego] 

Towarzystwo akcyjne 
#?JlW^amtaaaT^aaaaiiB% M j U L l k l j ^ b t t ł A | | f 
a^an»^PBBBfBaP^vaBlBpa>at ^^KHpBuĘKMnmmf 

WJl̂ pN |$, 3 f AT). Są4z>byjwaii oni 
two przeciwko fałszerzorn ban 
knotów polskich, prowadzone 
przpz sędziego śledczego d-ra | 
Barbora, wykazało, ze istniało 
w Wiedjlu lormatae towarzy­
stwo akcyjne, mające na ceni 
drukowanie i puszczanie w o-
N-? fsłssywych banknotów. 

Akcjonarinsze dootarczall płe 
niedsy na kupno maszyn. Od-

któryęh uchwały 
kszością głosów, 
posiedzeń wybrany został dy­
rektor tego ..towarzystwa ak­
cyjnego" Józef WoW Silber-
stełn. Tytułowano go t«z dyrek­
torem. Techniczna kontro-
zgromadzenia akcjarmriuszy po 
wierzono niejakiemu |Józefowi 
Pauberowi. l • 

•rDziennik" Czerwony na krółf 
' -, przed ?,amknicciet« nameru 
> '7'inat alarmującą! wlado-
i'f'\ n zabójstwie komendanta 
'•'• »en'nku policji państwowej 
'- Kałuszynie, st, przodownikk 
K-.i-.;ar;łCgo PuchaJskłe«o. 

>.' .swa dokonano wczo-
n-.|. t ^.jzlnjc B-eJ,^M 
i.zorc-r r3 drodze z 
<lo Sv'.llvi.. dokąd udał Się Pa-
'-hąlsh na 'ekontsans. ' ~T 

/abolJtv-a dopuścili się dająj 
Handyci na tle zernkty. w cbsrk-
!!, Wedy -zmiih poznani przez 
i>ncbalsklepn. 

Na miehtce zbrodni 
•i Warszawy komisarz Nowak, 
który niezawodnie odsmka żvt-

" ' " " - ' v. , - T 

W ostatniej djwflj w spra­
wie tej dowiadujemy si? rraste-
pujących szczegółów. 

WłćbaWkl w cuwra ostatniego j Związku dyrektorów teatrów 

"hwajydh ikmśiMit? 

tygodnia otrzyma! 4 anoalmy 
Krozące mu śmiercią. 

Wybrawszy słę Wczoraj aa 
spacer, dostrzegł po drodze 
dwacb podeirzarrych osobni­
ków, których postanowił wyle-
gitywować. 

W ©flBowfedzI na okrzyk 
LstoT* — w streaf Puchalskłe-
go posypały się ftfaały rewoł-
werowe. M P t kal ugodziła 
go śmlerterate w •bk.5 Płichał-

pki strz#M taka* tf» ftttetmeao 
wyjechał! BebojR. • ^ _ 

Knbfgtezrte Medatwp depro-
jdztło do aresi«#wa»a szere-

zarłtfê faaycrł w tę 

t 

Złaid 
Wczoraj rozpoczął w War* 

sza wie swoje obrady zjazd 

polskich. 
Zjazd został 

wodo przesilenia łrnansoveA», 

teatrów połsWcń 
(TeJełonem * Warszawy). 

zmianie, łby teatry datef egzy­
stować attealy: 

Na zjeździe p. Jan Loranto-
fw,cz.-*,**r/l 5W°Ja rezypacje 

zwalany z Bo-1 z godności prezesa Związku dy 
rektorów teatrów wńskkh. z JaWe m-zecnodzą dśkł waiyit-f powodu obK-cla 

kle teatry w Potoce. 
Czlonkewte zjazdu rozważa-, 

II poszczegóine punkty kontrak j 
tów normalnych artystów o* 
raz rcłmlamlmi kootraktowcffo,, 
k«ire tttedz muszą 

aego w „Espri 

Wybór nowego prezsta na-
stąpi w kwtetnht na dorocznem 
zebrania członków Zwlasku. 

IliiMiifkiiii c^tfdtkmm .mtommmuk 
MkMte-yry tią twrdtąttwmm it-lwiil 
ktm w tto.«-Jw . ! i. lkw-% Jh-

~*~ I « t. 

•UW 
mama, JŁ a. 

*?ocyjp^^^»; 
••w»m ^Rftał*"" w 
Wi a. 

ATL Wca-ral od-

jtfawMelt> 

rTnl 

Papiery *^*&? 

§»l«tf4bti 

MW. 

U,* Jork 4ZT90. 

Z 8IEŁDY 
fTełaieneai z Warszawy). 

afcefa 4SS4 43000, 
MSM0O. 

iwifciras*. 
JaMkowtCy 14X10. 
UW, 7000. 

łtSOM. ! . 
sw 4*oao, 
i- •ajno, « K » , 

loaooo. 
w>. 
mm. 

„ taiso. « 
i SwMi- woo, wno, 

esnoo. 60000. 
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